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Niionarchya Ausitryacka. 
Rzecz urzędowa. 


Lwów, 19. sierpnia. Dzisiejszy dziennik urzędowy zawiera 
ogłoszenia c. k. namiestnictwa w sprawie prenotacyi tych, co zło- 
zeniem przepisanej taxy chcą uwolnić się od służby wojskowej. 


W gminie miasta Magierowa, obwodzie Żółkiewskim, założono 
nową szkołę trywialna, do której uposażenia przyłożyły się naste- 
pujace strony: 

1) Właścicielka majętności hrabina Amalia Stadnicka roczna 
składkę 100 złr. m, k. 7 zastrzeżeniem wykupienia każdego czasu 
tej rocznej składki kapitałem 2000 złr. m. k. w 5%, obligacyach 
galicyjskich uwolnienia od ciężarów gruntowych, następnie odstąpie- 
niem na wieczne Czasy należącego do właścicielki dóbr w Magiero- 
wie z twardego materyału zbudowanego domu na pomieszkanie nau- 
czyciela, a nakoniec zapewnieniem na wieczne czasy 6 sągów drew 
na opał szkolnego lokalu z lasów dominikalnych. 

2) Łaciński proboszcz ks. Franciszek Wiszniowski odstąpie- 
niem wybudowanego już w 1845 roku z twardego materyału domu, 
którego jedna połowa przeznaczona jest na umieszczenie szkoły, a 
druga na umieszczenie ubogich miejscowych, następnie rocznym dat- 
kiem, to jest 1. korcem pszenicy i 1 korcem żyta w naturaliach 
przez czas jego urzędowania. 

3) Gmina miasta Magierowa odstąpieniem 6 sztuk obligacyi 
komunalnych z rocznym przychodem 45 złr, 6! kr. m. k, na wła- 
sność szkoły trywialnej. A 

4) Tamtejsza gmina izraelicka roczną składka 40 złr. m. k. 
w gotówce na wieczne czasy. Oprócz tego obowiązała się gmina 
miejską utrzymywać w dobrym stanie lokal szkolny i pomieszkanie 
nauczyciela, zrąbać własnym kosztem przeznaczone przez właści- 
cielkę dóbr drwa na opał i do szkoły przystawić; również starać 
Się 0 czyszczenie i opalanie szkoły, sprawić z własnych zasiłków 
potrzebne porządki szkolne, i utrzymywać ciągle w dobrym stanie. 

„. . “Kazana temi składkami pożyteczną dążność ku rozszerzeniu 
oswiaty aliu podaje się z zasłużonem uznaniem do wiadomości po- 
wszechnej, 


Lwów, 7, sierpnia 1857. 


Sprawy krajowe. 


| Lwów, 19, sierpnia. Wczoraj obchodziło miasto Lwów Uro- 
dziny Jego .'k, Apost, Mości z całą uroczystością, a przedewszy- 
stkiem święceniem dnia tego pobożnościa i modłami w świątyniach 
pańskich za zdrowie i pomyślność Najmiłościwszego Pana i Cesarza. 
Publiczność wszystkich obrządków i wyznania podzielała z serde- 
cznem wylaniem modły całego duchowieństwa, każda w swojej ka- 
tedrze. Celebrę w archikatedrze metropolitalnej ob, łac. odprawiał 
JE. Arcypasterz Imks, Łukasz Baraniecki o godz. 9. w obec wszy- 
stkich Władz krajowych, reprezentantów wszystkich urzędów i sa- 
mego miasta, tudzież wydziału stanowego, a 0 godz. 10. rozpoczęło 
się nabożeństwo w archikatedrze ob. gr. kat. u 8. Jura przy cele- 
brze przew. księdza biskupa jw. Spirydyona Litwinowicza, na które 
naczelnicy Władz krajowych i reprezentanci wydziałów po nabożen- 
stwie w archikatedrze łacińskiej przybyli. O tym samym czasie od- 
prawiało się także nabożeństwo w kościele archikatedralnym obr. 
ormiańskiego, gdzie celebrował mszę przy asystencyi całego kleru 
ksiądz Grzegorz Szymonowicz, biskup Markopolitański in part. inf. 
a koadjutor JE. ks. Arcybiskupa Samuela Stefanowicza. Garnizon 
zaś tutejszy słuchał mszy polnej przy sątwach z dział na błoniu 
w ogrodzie Jabłonowskim. Wszędzie Po odspiewaniu hymnu ambro- 
zyańskiego odspiewała publiczność hymn ludu z uproszeniem błogo- 
sławieństwa dla Najmiłościwszego Pana. Po „skończonem nabożeń- 
stwie składali reprezentanci władz, urzędów 1 wydziałów wszystkich 
Zyczenia swoje u Władzy najwyższej, poczem nastapiło obdzielenie 


sierót i inwalidów roczną pensyą, która miasto Lwów‘ przez ręce 
jw. radzeę namiestnictwa Impana Hópflingen kawalera de Bergendorf 
obdarzyło. Po południu nastąpiła uczta u JE, księdza Arcybiskupa 
Łukasza Baranieckiego, A przy spełnieniu toastów za zdrowie Naj- 
miłościwszego Pana dawane były salwy z dział rozstawionych na 
górze Frauciszka Józefa. Radość dnia tego powitały ze wschodem 
słońca także salwy z dział rozstawionych na cytadeli, a w wieczór 
uświetnił pamięć pomyślnego obchodu pan Renz przedstawieniem 
w cyrku z umysłu na ten dzień przysposobionem. W wilię dnia 
Urodzin Najjaśniejszego Pana był „Théatre paré“ i świetna pobudka 
wojskowa z muzyką w około miasta. 


“zas zawiera następujące ogłoszenie : 

iśraków, 12. sierpnia, C. k. rząd krajowy czyni wiadomo, 
iż na mocy postanowienia ministerstwa skarbu zabezpieczenie do- 
chodu z powszechnego podatku konsumcyjnego w obrębie rządowym 
Krakowskim na rok administracyjny 1858 odbędzie się w tenisam spo- 
sób i wedle tych samych przepisów co i na rok 185%. Pragnący 
dochody te brać w dzierzawę, winni oświadczenia swoje złożyć na 
ręce właściwych urzędów straży skarbowej. 

(Bezpieczeństwo publiczne, — Próba kolai z Cocaglio do Palazzolo.) 

— Gazz. di Milano zbija wiadomość o mniemanem wielkiem 
zagrożeniu bezpieczeństwa publicznego w Lombardyi bandami zbó- 
jeckiemi, które mianowicie mają niepokoić Brianzę i wzmacniać się 
bez ustanku. W ogóle wydarzyły się tylko dwa napady zbójeckie, 
a z tych jeden na gościńcu miedzy Kremona i Mantua; wszystko 
inne, eo podają w tej mierze dzienniki, jest po prostu zmyślone. 
Zresztą pojmano już 8 osób z bandy, na której czele stoi osławiony 
Stringhini. 

— O znanem już z depeszy telegraficznej nieszczęściu na ko- 
lei żelaznej między Coccaglio i Pallazzola pisze Ecco della Borsa: 

„Próba jazdy na kolei żelaznej z Coccaglio do Palazzolo, gdzie 
znajduje się olbrzymi wiadukt, najwspanialsze dzieło architektoni- 
czne lombardo-weneckich kolei, odbyła się szczęśliwie, ale w po- 
wrocie wydarzył się niestety nieszczęsny wypadek. Jakiś nikczemnik 
rzucił sztabę żelazną na kolej, i pociąg nie mogąc zatrzymać się 
w pędzie, wyskoczył z okropnem wstrząśnieniem z szyn, przyczem 
dwóch urzędników zginęło, a kilku innych zostało ciężko ranio- 
nych. Z wyjatkiem tego wypadku była kolej wszędzie w najlepszym 
stanie; nigdzie nie zaszła przerwa, Szyny są już prawie wszędzie 
pozakładane, a około dworców pracują z wiełką gorliwością. Mówią 
z pewnością, że fch Cesarzew. MM. najdostojniejszy Arcyksiążę 
Ferdynand Maxymilian i Arcyksiężna Charlotte objadą we wrześniu 
całą linię z Wenecyi do Medyolanu; publiczności będzie otworzona 
ta kolej dopiero w pierwszych dniach października,* 


Ameryka. 
(Wyprawa na Mormonów.) 

Rozgłoszono, że wyprawa na Mormońskie państwo Utah zo- 
stała odroczona. Pogłoska ta według New- York-Herald jest bezza- 
sadną, a expedycya wyruszy istotnie z Kansas. Wychodząca w At- 
chison niemiecka Kansas-Żeitung skreśla wybrane do tej wyprawy 
wojsko w następujący sposób: „Tu zanosi się teraz na wielkie rze- 
czy; zdaje nam się, że jesteśmy. otoczeni obozem Wallenstejna w mi- 
niaturze. Formują armię z 2500 ludzi na poskromienie buntowni- 
czych Mormonów. Ktoż obliczy ludy, imiona, które się tu razem 
zeszły! Przypatrzmy się dobrze, a ujrzymy Mexykanów, Hiszpanów, 
Włechów, Norwegów, Polaków i Franeuzów, ale najwięcej Niem- 
ców i Irlandów. Ileż zapoznanego talentu i jeniuszu, ileż zawiedzio. 
nych nadziei mieści się w tej garstce żołdaków! Bylismy właśnie 
świadkami bardzo zwyczajnej tutaj egzekucyi na pięciu żołnierzach, 
których za dezercyę wychłostano. Z ogoloną na pół głową i z wy- 
palonem na biodrze piętnem D (dezerter) przywiązano nieszczęśli- 
wych do działa, i odliczono każdemu na obnażone ciało pięćdzie- 
siat kijów. Qryginalnem jest to, że egzekucyę wykonywują muzy- 
kanci pułkowi, najczęściej Niemcy. Gdy śród okropnego jęku odli- 
czono baty (niektórzy mdleli z bolu), zagrano skoczną Polkę, i 
z skrwawionemi plecami wyprowadzono nieszczęśliwych z fortecy 
i puszczono na wolność. To odwrotna strona tego zresztą wesołe- 
go orszaku. Wyprawa na Utah sklada się z dwóch pułków drago- 
nów i czwartej bateryi artyleryi; towarzyszy jej pociąg 500 wo- 
zów, a każdy wóz ma zaprząg 12 wołów lub 8 mułów. Wyprawa 
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kosztuje 2,000.000 dolarów. Trudno, ażeby wojsko przed zimą tam 
dotarło, a bohaterskie czyny jego będziemy aż na wiosnę ogłaszać. 
Cztery mile ztamtąd stoi obozem sześćset Mormonów, którzy spo- 
kojnie ida tą sama drogą.* 


ETievu pa mia, 
(Utarezka z Maurami. — Biskupi mianowani. — Surowość w sprawach prasy, 
datek z kopalni. — Barcelony prośba do Królowy.) 

Madryt, 8. sierpnia. Dziennikowi Hspana donoszą z Melili 
z 2. sierpnia: „Na dniu 27. i 28. lipca wytoczyli Majuzowie, szczep 
kabylski, jedno działo, i strzelili kiłka razy na twierdzę, przyczem 
uszkodzony został nieco szpital wojskowy. Komendant artyleryi 
Manuel Mintero odpowiadał ze skutkiem na ich strzały. Dnia 30go 
lipca zaciagnął straż szczep Beni-Buifurów, i za namową Majuzów 
strzelił także trzy razy na miasto. Ogień Hiszpanów był tak trafnie 
wymierzony, że wał maurytański został zniszczony a działo ich 
uszkodzone. Prócz tego ponieśli Maurowie znaczne straty; załoga 
odznaczyła się chlubnie przy tej sposobności; w przeciągu trzech 
dni od 27.—30. lipca wystrzelano na Maurów 102 bomb i 69 gra- 
natów, a strzałów z ręcznej broni naliczono 11.582.“ 

Gaceta donosi: „Dekretem z 17. lipca mianowała Królowa 
kilku biskupów, którzy przyjęli nominacyę i oczekują teraz potwier- 
dzenia stolicy apostolskiej.“ — Sąd przysiegłych w sprawach druku 
w Madrycie skazał pana Manuela Morales y Rodriguez, odpowie- 
dzialnego wydawcę dziennika Discussion za niestosowny artykuł 
na 10.000 rcalów kary pienieżnej i zapłacenie kosztów sądowych. 
Podług dziennika Espana był wydatek kopalni Almadów, Almade- 
nejos, Riotinto, Falset i Marbella w roku 1856 bardzo znaczny. 
Kopalnie Almadów i Almadenejos wydały 14.404 cetnarów żywego 
srebra; Riotinto 542% cetnarów miedzi; Linariee 703 cetn. antimo- 
nium lepszego gatunku, 3769 cet». ołowiu najlepszego, a 1785 cet. 
pośledniejszego; Falset nakoniec 489 cetnarów antimonium, U wy- 
brzeży hiszpańskich znajduje się teraz 54 latarni morskich. — Junta 
handlowa Barcelony podała adres do Królowy z prośba, ażeby pro- 
jekt kanału suezkiego ze względu na wielkie korzyści, jakie może 
przynieść handlowi hiszpańskiemu, i na znaczne skrócenie drogi do 


shy 


posiadłości hiszpańskich w Azyi, został życzliwie przyjęty. Zarazem 

wyprawiła junta bardzo pochlebne pismo do pana Lesseps. 
Amglia. 

(Wiadomości bieżace. — Królowa holenderska. — Zamknięcie lzb bliskie. ~ Jenerał 


Wyndham. — Awanse. — Posiedzenie z 11. sierpnia. — Interpelacye.) 

Londyn, 18. sierpnia. Królowa holenderska przybyła w po- 
niedziałek z wiejskiej rezydencyi ksiecia Hamiltona do Edynburga, 
zwiedzała miasto, a wieczorem powróciła do pałacu Hamiltona na bal. 

— Prezydent Izby nizszej wyprawiał wczoraj dla urzędników 
parlamentu ucztę zwyczajną przed zamknięciem sesyi. 

— Jenerał Wyndham odjeżdża 20. b. m. na swoją posadę do 
Iodyi. Opowiadają, że przechadzał się właśnie nad brzegiem morza 
w Norfolku, gdy mu doręczono depeszę z propozycyą, ażeby objął 
komendę dywizyi w fndyach; i Wyndham przyjął te propozycyę 
bez namysłu, chociaż w jesieni zeszłego roku odrzucił tę sama ko- 
mendę. 

— Admiralicya ogłasza w gazecie londyńskiej kilka awan- 
sów, jakie nastąpiły za znakomite usługi podczas wojennych działań 
floty angielskiej z 25. i 27. maja na rzece Kantonie. 

Na wieczornem posiedzeniu /sby niśszej na dniu 11. sierpnia 
wniósł p. d'israeli interpelacyę co do stanu rzeczy w księztwach 
Naddunajskich. Sądząc ztego, co donoszą z Konstantynopola, zaszły 
nieporozumienia w sprawie nowej organizacyi księstw naddunajskich. 
Mowca prosi zatem szlachetnego lorda na czele rządu; aby oświad- 
czył Izbie , czy jawne w tym przedmiocie nieporozumienie między 
Francyą i Anglią pozwoli załagodzić się w sposób polubowny, czy 
też zagraża zerwaniem wzajemnych związków przyjaźni między obu- 
dwoma mocarstwami. Lord Palmerston odpowiedział: „Nie dziwi 
mię bynajmniej, że szanowny członek wniósł niniejsze zapytanie, 
bo wiadomości dziennikarskie z najnowszych czasów wzbudziły słu- 
sznie powszechną obawę, W samej rzeczy zaszły nieporozumienia 
w Stambule. Nie chodziło jednak wcale o połaczenie lub nicpołaczenie 
księstw Naddunajskich, jak się zdaje mniemać szanowny mowca, ale 
po prostu o prawność lub nieprawność odbytych w Multanach wy- 
borów.* Tu powtórzył lord, co kongres paryski uchwalił w sprawie 
księztw Naddunajskich, jak wysoka Porta w porozumieniu z pełno- 
mocnikami sześciu mocarstw określiła osobnym fivmanem postępo- 
wauie kajmakanów przy wyborach, a jak mino to odbyły się wy- 
bory wbrew urzedowemu wykładowi firmanu. „Ztąd tea — prawił 
lord Palmerston dalej — zrodziło się powszechne mniemanie, że wy- 
bery w Multanach odbyły się się stronniczo i nieprawnie i że wy- 
padłyby w duchu wcale przeciwnym, gdyby przestrzegano sciśle 
urzędowego wykładu firmanu.  Udano się w tym względzie do po- 
słów zagranicznych, a cztery z nich tj. francuski. rosyjski, pruski i 
sardyński, udali się każdy z osobna bez współudziału posła angiel- 
skiego i austryackiego, do ministeryum w. Porty, domagając sie 
unieważnienia odbytych wyborów i rewizyi list wyborczych, aby 
przepisane clekcye mogły odbywać się na nowo. Sądząc, że w spra- 
wie uchwalonej za porozumieniem się wszystkich sześciu mocarstw 
głosy czterech z nich nie są jeszcze dostateczne, odmówiła Porta 
żądaniu, nie tajac zarazem, Że w razie jednozgodności wszystkich 
sześciu mocarstw odpowiedź wypadłaby inaczej. Na to nastąpiły nie- 
porozumienia ze wszystkich stron i przyszło aż do tego, że posło- 


wie Franeyi, Rosyi, Prus i Sardynii, bądź pozwijali pawilony badź 
grozili zerwać stosunki dyplomatyczne z rządem Sultana. Odwidziny 
Cesarza Francuzów w Osborne. którym towarzyszyła obecność mi- 
nistra spraw zewnętrznych, nastręczyły rządowi angielskiemu spo- 
sobność porozumieć się w tej sprawie gruntownie z rządem francu- 
skim. Zgodziliśmy się też, że byłohy to na własną korzyść Porty , 
gdyby zezwoliła na rewizyę list wyborczych, przypisała scisły wy- 
kład wydanego firmanu i nakazała nowe wybory, gdyż w elekeyach 
dawniejszych zaszły w samej rzeczy oczywiste prima facie nadu- 
życia, o których w braku jawnych dowodów przekonywa zgodny 
wyraz powszechnej opinii Mamy powody oddawać się przekonaniu, 
że i Austrya pójdzie za ogólnym przykładem, tuszymy też, ze Suł- 
tan, widząc iż przyzwoleniem na przedstawienia wszystkich swoich 
sprzymierzeńców nie skompromitaje bynajmniej swojej godności i nie- 
zawisłości, wstąpi na wskazaną mu drogę, t. j. unieważni ostatnie 
wybory, nakaże rewizye list elekcyjnych , a w czternaście dni po 
rewizyi poleci przystapić do nowych wyborów. Z radościa moge 
zatem upewnić, ze nie masz żaduej obawy, aby obecna niejednozgo- 
dność zdań zagrażała naruszeniem dotychczasowych stosunków przy- 
jażnych między Francyą i Anglia.“ — Na zapytanie p. Spooner oznaj- 
mił lord Palmerston w dalszym ciągu posiedzenia, że rząd nicotrzy- 
mał żadnych nowszych wiadomości z ludyi. Izba miała się już ukon- 
stytuować w komitet finansowy, gdy nagle podniósł się sir de Lacy 
Evans i zwrócił uwagę Izby na środki wojenne, któremi rzad chee 
przytłumić powstanie w Indyach, Jenerał mniema, że rząd nie dość 
wcześnie do stosownych uciekł się środków i że tym sposobem wy- 
daje się dziś Anglia zupełnie bezbronną w obec Europy. Dopiero od 
kilku tygodni przyspieszano wyprawę nowych pułków do Indyi, lubo 
nikt nie wątpił o niebezpieczeństwie. Mowca poleca najusilniej, aby 
dla ułatwienia przewozu na paropływach założono składy wegli po 
niektórch stacyach, tudzież aby rząd dla obrony samej Anglii od- 
wołał część załogi z Malty i Kanady i przyzwolił na dobrowolne 
zaciągi krajowców w Kanadzie. Z jedynastu pułków rozłożonych 
w Kanadzie, może siedm bezpiecznie odejść do Indyi, a należy ży- 
czyć i spodziewać się, że obejdzie się tymczasem bez legiii cudzo- 
ziemskich. Potrzebaby natomiast zwołać w najkrótszym czasie do 
50.000 milicyi, aby ochotnikami z ich szeregów wzmocnić pułki 
liniowe. Wchodząc w szczegóły wypadków chińskich, pochwala 
mowca sprężyste postępowanie obydwóch Lawrence w Pendżabie i 
Audzie, tudzież silne i śmiałe wystapienie majora Edwards. W koń- 
cu wyraża sir de Lacy Evuns przekonanie, że surowe ukaranie 
go wapate jest niezbędną nicjako koniecznością, iże naród angiel- 
ski nie omieszka i nadal udzielać rządowi swej pomocy w tej wa- 
Żnej sprawie. Na te obsypana pochwałami mówę adpowiedział lord 
Palmerston, że 80.000 Żołnierza znajduje sie po części w drodze 
do ludyi, po części zaś w pogotowiu do odejścia. Mimo to nie masz 
obawy. aby Anglia wydała się zupełnie bezbronna w domu. Przed- 
sięwzjęto już potrzebne środki (w znacznej części te same, jakie 
zaleca jenerał), aby zapełnić brak regularnego żołnierza w Anglii 
samej. Zdaje się, że środki te wystarczą zupełnie na razie, bo przy 
wszelkiem poszanowaniu dla zdania szanownego jenerała powatpie- 
wa lord Palmerston, aby powstaniem w Indyach fak wielce zachwia- 
ło się stanowisko Anglii w Europie, jak to wielu mniema. Świat 
widział już nieraz jakim duchem przejmuje sie Anglia w chwilach 
wielkich niebezpieczeństw, gdyby też którekolwiek z mocarstw, 
uwiedzione obecnym składem rzeczy spróbowało niezwyczajne w obec 
Anglii zająć stanowisko, przekonałoby się łatwo, że na mylnem opie- 
rało się przypuszczeniu. Na szczęście nie masz najmniejszegn po- 
dobieństwa, aby temi czasy zagroziło Anglii jakieś ważniejsze nie- 
porozumienie. Nie potrzeba też wymyślać niebezpieczeństw , które 
w rzeczywistości nie istnieją. Rząd nie widzi potrzeby wkładać na 
kraj wieksze ofiary, jeśli wymagać tego będzie dalszy bieg wypad- 
ków, wtedy nieomieszka rząd zwołać niezwłocznie parlament. Re- 
krutacya postępuje pomyślnie. Gubernator Przylądka otrzymał już 
rozkaz wysłać wszystkie zbędne pułki do Indyi, a w razie potrzeby 
nie odrzuci rząd dobrowolnych zaciągów w Kanadzie, Całą mowę, 
przerywana licznemi i hucznemi okr zykami zakończył prezydent rady 
ministrów szumną pochwała oficerów i armii w Chinach, jakoteż 
pochopności do ofiar całego kraju. — Pod koniec posiedzenia wszczę- 
ła się jeszcze żywa rozprawa o zmarłym Karolu Napier, o jego za- 
sługach i potwarcach, potem przyzwoliła jeszcze Izba wśród powsze- 
chnych oklasków 200.000 funt. sztr. na zwołanie milicyi i odroczy- 
ła się aż o pół do trzeciej zwana. 


Kwkamcy a. 
(Utada ministeryatna. — Rozporządzenie policyjne. — Ich Mość Cesarstwo spodziewani 
w Bayonnie. — Pewność załatwienia sprawy mołdawskiej. Proces zaocznia oska- 
rzonych. — Komendant Katedonii. — lustrukcya wzgledem robotników. Obli czenie 
stanu bydła. — kuch w porcie Brest. — Ułaskawienie br. Nicotera w Neapolu, — 
Wiadomosci bieżace.) 

Paryż, 13. sierpnia. Dziś była pod prezydencyą Cesarza 
wielka rada ministeryalua, na której uchwalone zostały stanowczo 
ważne nominacye i awanse na dzień 15. sierpnia. 

Monitor zawiera dziś długie rozporządzenie prefekta po- 
licyi względem zachowania spokojności i porządku podczas dzien- 
nych i nocnych festynów 15. sierpuia, przyczem zakazuje połicya 
ludowi między innemi: strzelać i puszczać rakiety; ustawiać ru- 
sztowania, ławki, beczki i t, p. na ulicy, a nawet wspiuać się po 
drzewach na ulicach, promenadach i w ogrodach publicznych, po 


dachach i rusztowaniach budujących się domów i t. p. 


CEV" 


— Courrier de Bayonne utrzymuje, że Ich Mość Cesarstwo 
poniedziałek, 17. b. m. przybędą do Bayonne. 

„, ~ Lord Cowley bawi obecnie w Trouville, dokąd też wypra- 
Wiono nadesłane przedwczoraj z Osborne depesze. Oprócz kwestyi 
wzgledem wyborów małtańskich rozważano także, jak zapewniają, 
w Osborne sprawę chińską i postanowiono użyć wspólnie silniejszych 
środków, jeśliby ford Elgin i baron Gross niewyjednali u dworu 
pekińskiego należytego załatwienia tej sprawy. 

— Umowa zrobiona w Osborne sprawiła bardzo pomyślne 
wrażenie w świecie kupieckim; wprawdzie mało kto przypusza, by 
Przyszło do skutku połączenie księstw Naddunajskich, ale spokojne 
załatwienie tej sprawy niepodlega już żadnej watpliwości. 

— Proces Ledru-Rollina i innych oskarzonych zaocznie o za- 
mach na życie Cesarza rozpocznie się dopiero 9. października. 

— Pan Tardy de Mentravel został mianowany nietylko na- 
czelnym komendantem Nowej Kaledonii, ale także wszystkich innych 
Posiadłości francuskich w Oceanii, 

— Dekretem cesarskim otworzony został ministrowi spraw 
wewnętrznych nadzwyczajny kredyt w sumie 250.000 fr. na pokry- 
tle kosztów festynu z 15. sierpnia. 

— Prefckci otrzymali rozkaz, dopełniać jak najściślej instruk- 
cyi swoich względem robotników, chcących szukać zatrudnienia 
w Paryżu, i niewydawać paszportu żadnemu, jeśli nie może sie wy- 


tzać, że znajdzie zatrudnienie lub posiada dostateczne środki utrzy - 
mania, 


Już w 


— Okolnikiem z 31. waja nakazał minister spraw wewnętrz- 
nych coroczne obliczenie stanu bydła, a inny okolnik postanawia, 
%0 obliczenie to ma być przedsiębrane równocześnie w całem pań- 
stwie w pierwszej połowie grudnia, 

r — Z Hawru, z Tuluzy i z Lugdunu donoszą o burzach i ob- 
fitych deszczach, które orzeźwiły pola, ale gdzieniegdzie, osobliwie 
w Tuluzie, pozalewały także piwnice. 

— Dekretem cesarskim z 7. sierpnia nakazane zostało w Al- 
utworzenie przygotowawczej szkoły medycyny i farmacyi. 
| "ax zapewniają, ma być ksiądz Coquereau, pierwszy jał- 


mużnik floty, mianowany pierwszym wikaryuszem arcybiskupa pa- 
ryskiego. 


gierze 


— List prywatny z Neapolu w dzienniku Pays donosi, że 


Król ułaskawił skazanego na Śmierć barona Nicotera, wspólnika 
szefa powstania Pisacane, w. 1-ywolne więzienie. 


HEGlandya. 
(Zaburzenie miedzy niewolnikami w koloniach.) ; 

Haaga, Szo sierpnia. Podług doniesień Z Paramaribo opu- 
ścili niewolnicy kilka plantacyi, tak, że musiano użyć wojska na 
przywrócenie porządku. Przyczyną tych zaburzeń ma być nieludz- 
kie obchodzenie się plantalorów z niewolnikami, co razi R? y 
dziej w porównaniu z łagodnem postępowaniem plantatorów hi- 
sZpaúskich. 

(Król sardyński objeżdżać ma kraje parstwa swego. — Wiadomości bieżace. — Dary 
Ojca $w. — Nominaeye.) 

Turyn, 9. sierpnia. J- M. Król przedsięweźmie w ostatnim 
tygoduiu miesiąca sierpnia podróż do Sabaudyi w towarzystwie pre- 
Zydenta ministrów, hrabi Cavour. Za pomocą. drutu elektrycznego 
podpali Król pierwszą minę góry Cenis i będzie robił próbę z ma- 
szyną panów Grandis, Gratoni ! Sommeiller. Pierwsza bryła odła- 
mana z góry Cenis będzie w tryumfie sprowadzona do Aix les bai- 
nes i użyta na węgielny kamień przyszłych łazienek tamtejszych. — 
Temi dniami nadszedł tu wielki obraz medyolańskiego mistrza ln- 
duna, przedstawiający bitwe nad Czerną. Induno towarzyszył woj- 
skom sardyńskim i malował swoj obraz z natury. r" 

— Z Rzymu dlovoszą powszechnej gazecie augsburgskiej : Na 
Życzenie Królowy hiszpańskiej, oznajmiono dopiero temi dniami Jego 
Świątobliwości Papieżowi, że na najblizszem konsystoryum Jk. 
z arcybiskupów hiszpańskich ma być mianowany kardynałem. Także 
koadjutor medyolańskiego arcybiskupa Komili. monsignor, hrabia 
Caccio-Dominioni, ma otrzymać zaszczytną promocyę. W ciągu te- 
raźniejszej podróży rozdał ojciec święty bardzo znaczna liczbe or- 
derów i upominków tak osobom prywatnym, Jako też urzędnikom. 
instytutom i kościołom. Między innemi ofiarował temi dniami dwa 
dnze, grubo pozłacane kielichy srebrne kościołom kolegialnym w Lugo 
i Rawennie, i bardzo kosztowny ornat kościołowi katedralnemu 
w Perarze. 


Niemce. 


(Zgromadzenie duchowne.) 

Zeit donosi z Berlina: „W ciągu miesiąca września, w któ- 
rym jak wiadomo odbędzie się tu zgromadzenie związku protestanc- 
kiego, nastąpi także tegoroczne (dziewiąte) jeneralne zgromadzenie 
katolickich związków niemieckich w Kolonii. Odmawiane dawniej 
pozwolenie, by zgromadzenie to zebrało się w tem mieście, zosta- 
nie, jak słychać, w tym roku udzielone, i przed kilkoma dniami 
miano już wydać potrzebne rozporzadzenia.“ 


BGosya. 


(Wjazd księżniczki Cecylii badeńskiej. — Zwycięstwo odniesione nad Czerkiesami.) 
Petersburg, 11. sierpnia. Ogłoszenie jenerał-gubernatora 

. s Š si F. H . .. t 

% dnia dzisiejszego oznajmia, że wjazd księżniczki Cecylii badeń= 


skiej nastąpi 2%., a zaślubiny jej z Wielkim księciem Michałem 28. 


b. m. — Od przedwczoraj jest park Alexandry w Peterhofie otwo- 
rzony publiczności. 


— Jmwalid zawiera z nad czarnego morza raport atamana 
kozaków, jenerała Filipsona z 8. lipca o stoczonej z Czerkiesami 
potyczce, która, jak donosi sprawozdanie, świetnie wypadła. Dnia 
23. czerwca otrzymał z gór wiadomość, że niejaki Łapiński, któ- 
rego Czerkiesi zowią miralaj, to znaczy pułkownikiem, kazał w for- 
tecy Gelendczyk ustawić bateryę o sześciu działach a na wybrzeżu 
usypał szańce, i zaręczył słowem honoru, że na przyszłość żadnego 
rosyjskiego statku nie wpuści do zatoki, i że w Gelendczyku przy- 
rządzi główny skład na materyał wojenny. Jenerał Filipson posta- 
nowił wylądować i zapobiedz założeniu magazynu wojskowego 
w miejscu, gdzie się zaczyna zbudowany przez jenerała Weliami- 
nowa gościniec, idący ku dolinie Abin i Kuban. Dnia 1. lipca sta- 
nął w Anapie, wziął z soba dwie kompanie (273 bagnetów) krym- 
skiego pułku, dobrał w piechotę 30 kawalerzystów z górskiego 
szwadronu Anapa, i trzy azowskie statki z nałeżacą do nich załogą 
i wypłynął dnia 2. lipca na morze, wyrachowawszy czas w ten 
sposób, ażeby o północy mógł stanąć w Tramorse przed Geland- 
czykiem. Tak się stało. Załoga wysiadła na ląd pół mili przed 
Gelendczykiem i wsparta % boku ogniem trzech statków i 18 fun- 
towemi koronadami ruszyła natychmiast pod dowództwem majora 
Lewaszewa na fortecę. podczas gdy parowiec płynął w zatokę. 
Nieprzyjacici postrzeżł wylądowanych aż wtedy, gdy statki ognia 
dawać zaczęły, poczem z fortecy, w której spostrzeżono 150—200 
Czerkiesów, wymierzył siny ogień kartaczowy naprzeciw postępu- 
jącym Rosyanom. Major Lewaszew zdobył szturmem fortece, rów- 
nie jak baterye 0 sześciu działach. Poczem zwiedził natychmiast 
opuszczone przez nieprzyjaciela zakłady, i zastał podłożony ogień 
pod magazyn z prochem, jednakże ogień natychmiast zagaszono. 
W magazynie tym znaleziono 150 pudów (6000 funtów) prochu, 
2000 ładunków artyleryjnych, miedzy tem 500 gotowych z grana- 
tami i dwie wielkie skrzynie „ ładunkami karabinowemi. Działa 
odebrane nieprzyjacielowi były: trzy koronady ze spiżu nieco mniej- 
szego niż 12 [untowepo kalibru; miedziane pięciofuntowe działo, 
ulane 1850, z imienną cyfrą tureckiego Sułtana; wszystkie na złych 
lawetach; 3luntowe, rosyjskie działo na dobrej lawecie i starożytną 
francuską haubice więcej niż dwudziestufuntowego kalibru na do- 
brej lawecie. Przy brzegu stały trzy tureckie statki naładowane 
zbużem, masłem i innemi produktami krajowemi. Sterniecy i majt- 
POWA ACE Dwa z za statków zatonęło, a jeden 
rzeczami jego był patent giono także namiot Łapińskiego. Między 


A! 1- . ~ 
ropływu „Kangoorow* 15. lutego 1857 1/WYGNY, na aw 
Beja, który się mianuje naczelnym wodzem armii czerkieskiej. yu: 
szczenic zasobów i odesłanie statków —- tak mówi raport rosyj- 
ski — zabrało sześć godzin czasu, a z gór spuszczali się Czer- 
kiesy na dół, tak iż o pół do dziewiątej zrana zebrało się ich nie- 
mal półtora tysiąca. Ogień karabinowy trwał nieprzerwanie, nie- 
zmierny natłok na statkach spowodował majora Liewaszew do tego, 
%e kazał żołnierzy częściami zabierać na paropływy. Lecz postrzegł 
potem, że odpłynięcie jest niepodobieństwem, dopokąd nieprzyjaciel 
trzyma się w gruzach na wystrzał karabinowy; ocalenie oddziału 
złożonego ledwo z 140 ludzi „zależało od tego, ażeby nieprzyjaciela 
z gruzów wyparować. Zawrócił więc żołnierzy i rzucił się na AC 
przyjaciela, który natychmiast „ustąpił z gruzów. Rosyanie zaję” 
zewnętrzne okopy. W odwrocie dostali się Czerkiesy pod ogień 
dział rosyjskich. Jakiś Europejczyk w mundurze i kapeluszu sło- 
mianym starał się uciekających nakłonić do odwrotu, ale został za- 
bity. O godzinie pół do dziesiątej rozpoczął Lewaszew „powtórnie 
swój odwrót ku wybrzeżu, i żołnierze dostali się szczęśliwie na po- 
kład statków. O ósmej godzinie wieczór zawinął parowiec znowu do za- 
toki w Anapy. Zabrane nieprzyjacielowi trzy miedziane działa przywie- 
ziono do Anapy, a iune zagwożdzono. Podczas drugiego odwrotu 
został Lewaszew ciężko raniony w głowę.“ Oprócz tego mieli Ro- 
syanie ośmiu rannych, z których dwóch umarło, a dwaj odnieśli 
mocną kontuzyę. 


Wurcya. 


(Posłowi zagraniczni. —- Wyspa Perim.) 


Z Konstantynopola z 6go sierpnia donosi telegraficzna 
depesza tryestyńska, że pan Thouveneł miał już E a 
gnawczą audyencye u Sułtana i miał odjechać uar Mms ne 
zwolił na przedłużenie swego pobytu do 14go- ne obrót 
rzeczy zastanie go zatem jeszcze w NE u. — poni 
wychodzącego w Bruxeli dziennika Levani, rozšazať pan FThouvene 
komendantowi znajdującego się w Konstantynopolu paropływu awi- 
nowego „Ajaccio“, przygotować się w 12 godzinach do odjazdu. 
Termin ten został jednakże poźniej 0 AŚ godzin. przedłużony. „Peł- 
nomocni ministrowie Rosyi, Prus i Sardynii mieli oświadczyć, że 
będą stosować się do postanowień ambasadora francuskiego, 


— Nota Porty przeciw obsadzeniu wyspy Perim przez Angli- 
ków istnieje rzeczywiście. W nocie tej oświadcza Porta, dA 
ta od czasów Solimana II. (1535) jest jej własnością, i że sze 
berberski, z którym układała się kompania wschodnio-indyjska, nie 
miał prawa odstępywać tej wyspy. 
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Azya. 
(Depesza z Indyi. — Stan powstania.) 


Lord Clarendon udzielił dziennikom londyńskim na dniu 12go 

b. m. następujacej depeszy telegraficznej, otrzymanej tego samego 
„dnia od angielskiego konzula w Tryeście. . 
Alexaudrya 7. sierpnia. 

Delhi nie poddało się jeszcze do d. 27. czerwca, Po za mu- 
rami miasta zaszło kilka potyczek, a każdą razą uchodzili ze stratą 
powstańcy. Jenrał Van Courtland stoczył w drodze do Jansing i 
Hissar dwie walki z powstańcami. Nieprzyjaciel stracił do 200 
rannych i zabitych i umknął z pola w nieładzie. W Pendżabie pa- 
nuje spokój niezakłócony. Rokosz w Aurungabad przytłumił oddział 
jenerała Woodlurn. Ostatniemi dniami otrzymano wiadomość o ro- 
koszu wojska w Morandabad, Tyrabad, Sutopur, Sangor, Nowgong, 
Bandar, Tuttyghur, Mhoi i Indur. Gubernatorowie prowincyi nie 
opuścili swoich posad. Pierwsze do Chin przeznaczone pułki przy- 
były do Kalkuty na pokładzie „Simeona.* 4 

Z Marsylii telegrafuja pod d. 13. sierpnia: Otrzymaliśmy no- 
wsze doniesienia z Kalkuty. Pokazuje się, że niemasz najmniejszej 
prawdy w poprzednich wiadomościach, stwierdzanych po części i 
w korespondencyach handlowych, jakoby Anglicy zajęli i zburzyli 
już Delhi, a trzy czwarte części rokoszan wycięli w pień. Według 
źródeł niezawodnych trwało Delhi ciągle w oporze, Powstańcy po- 
dejmowali częste wycieczki, dowodząc w každej potyczce szalonej 
odwagi. Proklamacya gubernatora wyznacza wysoką cenę na głowę 
każdego powstańca, wydanego w ręce Anglikom. Pojmanych roko- 
Szan wieszaja bez wyjatku. Wszelki handel ustał prawie zupełnie, 
czemu w części winne także nazbyt niskie prądy rzek. 

Inne depesze telegraficzne z Londynu donoszą, że armia jene- 
rała Barnard składa się z 8000 żołnierza angielskiego i 5000 Sipa- 
jów, których wierność nie podlega żadnemu powątpiewaniu. 


Apomiesiemia z ostatniej poczty. 


Mryest, 16. sierpnia. Wczoraj składała deputacya z Zary 
życzenia swego miasta Ich cesarzew. Mości Arcyksięciu Ferdynan- 
dowi Maxymilianowi i jego małżonce. Wczorajszy festyn ludu był 
bardzo świetny; cała ludność znajdowała się na nim; wszędzie przyj- 
mowano Ich Mość Arcyksięstwo z uniesieniem radości. Dziś zrana 
nastąpił odjazd do Wenecyi; aż do Pirano towarzyszyły Wvstujnysu 
podróżnym cztery paropływy Llojda. Na Molo i u wybrzeża oz 
brała się niezliczona masa ludu, wznosząc huczne abo" w 
zegname. yss 16go sierpnia. Dzisiejszy Observer powiada, że 
nawet unieważnienie wyborów niepoparłoby unii; o sprawie tej 
nie może być mowa; na wszelki sposób bedą rządy działać w po- 
rozumieniu. 

Z Ankony donoszą, że 10go b. m. przebił jakiś izraelita 
chrześcianina w kłótni, i że wzburzenie, jakie z przesądów religij- 
nych zaczynało pojawiać się między ludem, zostało dzięki wojsku 
austryackiemu w zarodzie przytłumione. 


= LŁŁŁLEZ LZ 


Wiadomości handlowe. 


(Targ na bydło we Lwowie.) 

IL'wów, 18. sierpnia. Spęd bydła rzeźnego na wczorajszym 
targu liczył 183 sztuk wołów , których w 11 stadach po 8 do 32 
sztuk z Dawidowa, Brzozdowiec, Rozdoła, Wybranówki, Boóbrki i 
Knihynicz na targowicę przypędzono. Z tej liczby sprzedano — jak 
nam donoszą — na targu 161 sztuk na potrzeb miasta i płacono za 
wołu, mogącego ważyć 250% mięsa i 26% łoju 45r.30k.; sztuka 
zaś, którą szacowano na 340% mięsa i 40 łoju, kosztowała 69r. 
mon. konw. 


Kurs lwowski. 


Dnia 18. sierpnia. 


Dukat holenderski. . . . e e . . . mon. konw. 
Dukat cesarski . . . . « « . . . yan 5 
Półimperyał zł. rosyjski . « ...> p 5 
Rubel srebrny rosyjski . . .« . . . - >> E 
Talar pruski . . «. »« « « « * » « = c) 
Polski kurant i pięciozłotówka . . . 5 
bez 


Galicyj. listy zastawne za 100 złr. 
knponów 


Kurs listów zastawnych w gal stan. Instytucie kredytowym. 


Dnia 18. sierpnia. zir. | kr. 
Instytut kupił prócz kuponów 100 po . « « « « »« + « + + 1 1 81 | 42 
„  przedał „ BUD o o0 © GIO b oa0 6 0 7 82 12 
» dawał y » za 100 . . - -« . OWE 0% | "= — 
n»n żądał 5 „AMI 86 wakajad a o ów WG — — 
Wartość kupona od 100 złr. « . . « « « « « « « « » „| — BIUA 


RR A nn —_—____ 
Telegrafowany wićdeński kors papierów i weksli. 
Dnia 18. sierpnia. 
Oblig. długu państwa 5% 827; 44% —; 4% —; z r. 1850 —. 
358 — ; 214% —. Losowane obligacye 5%, —. Losy z r. 183%za 1000 złr. 
z r. 1839 1423, Wićd. miejsko bank. —. Węgiers. obl. kamery nadw. 
—. Akcye bank. 998.  Akcye kolei półn. Glognickiej kolei żelaznej 
—. Oedenburgskie —. Budwajskie —. Dunajskiej żeglugi parow. 555. Lloyd 
—. Galic. listy zast. w Wiednia —. Akcye niższo-austr. Towarzystwa 


eskomptowego à 500 złr. 6121, złr. 
Amsterdam l. 2 m. —. Augsburg 105 3 m. Genua 1217, l. 2 m. 


Frank- 


furt 10414, 2 m. Hamburg — 2 m. Liwurna — 2m. Londyn 10 — 11. 
2 m. Medyolan —. Marsylia 1211. Paryż 1213. Bukareszt 264!/,. Kon- 
stantynopol —. Smyrna —. Agio duk. ces. 75%.  Pożyezke z r. 1851 5% 
lit. A. —; lit. B, — Lomb. —. 57 niż. austr. obl. indemniz. —; detto 


galicyjskie 805/,,. Renty Como —. Pożyczka z r. 1864 1091. Pożyczka naro- 
dowa 8411/ a; C. k. austr. akcye skarb. kolei żelaz. po 500 fr. 276%/ fr. Akcye 
c. k. uprzywil. zakładu kredyt. 235!/,. Hypotekar. listy zastawne 200%. Akcye 
zachodniej kolei żelaznej 200. 
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Przyjechali do Lwowa. 
Dnia 18. sierpnia. 

PP. Hr. Drohojowski Kaz., z Tomanowiec. — Sokołowski Jul., z Baran- 
czyc. — Schauer Frydryk, kapitan, z Koszyc. — Walewski Alex., z Kładowa.— 
Bemtler Dem., c. k. radea sąd., z Hermansztadu. — Hr. Cetner z Mościsk. — 
Myciewski Adam, z Krechowa. a 

wyjechali ze Lwowa. 
Dnia 18. sierpnia. 

rr. Książę Czartoryski Marcel, do Podhajec. — Czarnowski St., do Czort- 
kowa. — Baron Doliniański Sew., do Dolinian. — Dzierzek Fr., do Wierznia- 
kówki. — Hr. Golejowski Kornel, do Krzywcza. — Gretcha Aga Bazyli, bojar, 
do Jas. — Glossner Jan, radca rach., do Wiednia. — Gottleb Ant., do Dołho- 
mościsk. — Jabłonowski Ant., do Kurzan. — Jaworski Mik., do Kobylnicy. — 
Kopystyński Józef, do Topolnicy. — Münster Herman, do Waniowa. — Rojew- 
ski Fel., do Nowegosioła. — Mazaraki Jan, Markowski Wład., i książeta San- 
guszkowie Karol i Roman, do Rosyi. | 
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Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie. 
Dnia 16. i 17. sierpnia. 


Barometr Stopień |Stan po 
w H Ą > z . . 
ms iani „| ciepła | wietrza Kierunek i siła Stan 
wadzony do| według | wilgo- wiatru atmosfery 
0? Reaum. | Reaum. | tnego | 
7. god. zrana| 325.90 |-- 132°] 82.6 | zachodni sł. | pogoda 
2. god.popoł.| 325.30 j+ 21.6%| 96.8 4 n | pochmurno 
10.god.wiecz.| 324.50 l=- 16.0%| 78.6 » » n 
D Wysokość deszezu 0.11, 
7. god. zrana| 324.30 |+ 14,40) 60.2 | południowy sł. | deszcz 
2. god. Popoł.| 324.20 |+ 20.4%| 43.6 M „ | pochmurno 
10god.wiecz.| 324.40 |+ 14.20) 72.8 n „ | pogoda 


Wysokość deszczu 0.66. 


Donoszą ze Złoczowa. W Sokoli, wiosce w powiecie Buskim spaliło się 
d. 7. b. m. 21 domów, a przy nich wszystkie zabudowania gospodarskie. Ogień 
powstał w pomieszkaniu wójta między pierwszą i drugą godziną w nocy. 

— Niedawno postanowił kongres północno-amerykański wznieść nad ka- 
pitolem washingtońskim kopułę z lanego żelaza. Już do połowy ukończono po- 
trzebne do tego prace, gdy nagle wpadło na myśl budowniczym przekonać się, 
czy mury kapiłolu są dość silne, aby utrzymać znaczny ciężar kopuły żelaznej. 
Po dokładnem rozpatrzeniu pokazało się wcale przeciwnie. Trudno teraz wzma- 
cniać mury, bo potrzebaby raczej przebudowywaś gmach cały, to też musiano 
zaniechać zupełnie zamiaru. Szkoda tylko ogromnych sum, jakie dotychczasowe 
już pociągnęły za sobą roboty i przygotowania. 

— Na teatrze w Palais-Royal w Paryżu przedstawiano w przeciagu 26 
lat 722 sztuk 235 autorów. Z artystów (90 mężczyzn, 110 kobiet i 79 chorzy- 
stów), którzy w tym czasie występowali na tym teatrze, zasługuja na wzmiankę 
Potier, Samson, Regnier, Lepeintre starszy, Philippe, Lievasser, Aleide, Tousez, 
Sainville, Achard, Rancourt i artystki Barayer, Dejazet, Nathalie i Fargueil. 


— Dziennik „Univers“ pisze: „Podczas pobytu w Rawennie odwiedzał 
Papież grobowiec Dantego , i dogadzając życzeniu władz lokalnych, by raczył 
wpisać się także do księgi, zawierającej imiona wszystkich dostojnych podró- 


KRONIKA. 


żnych, którzy grób ten zwiedzali, wpisał Ojciec święty własnoręcznie następu= 
jące wiersze (z 2. pieśni Czysza) : 
Non 6 il mondan rumore altro che un fiato 
Di vento, che or va quindi, ed or va quinci 
E muta nome, perche muta lato. 
(Wrzawa świata jest tylko powiewem wiatru, który dmie to w te te 
w ową stronę i zmienia nazwę z kierunkiem.) Władza postanowiła stwierdzić 
protokołem, że Ojciec Święty wpisał te wiersze własną ręką i księgę tę prze- 
chowywać jako wieczna pamiątkę historyczną. 
— opi GG — 
Rozmaitości nr. 33. 
przy dzisiejszej Gazecie zawiera: 
1) Mikołaja Kopernika portrety i wizerunki przez Felicyana Lo- 
beskiego. (Ciag dalszy.) 
2) Zbiory archiwalne. Listy Maryi Józefy królewiczowy. 
3) Klejnot prababki. 
4) Ulicznicy w San Francisco. 
5) Kościół św. Zofii w Konstantynopolu. 
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Główny Redaktor ME. Szrzeniawa Sartyni. 


Z c. k. galic. drukarni rządowej, 


